
ROK SV. Nr 202 (916) G en a i  D od atk iem  "  ' , 2 5  g i . O płata p o cz tcw a  uiszczona ryczałtem

P R E N U M E R A T A  miesięczna z Dezpłamym niedzielnym 
^Dodatkiem Ilustrowanym* -wynosi 3 zł. 50 gr. groszy^ 
z odnoszeniem do domu lub z przesyłką pocztową 4 zł. 
zagranicę 7 zł. Konto czekowe w F. K. O. Nr. 80259, 
W  sprzedaży detalicznej cena pojedynczego numeru 15 
groszy, w niedzielę wraz z „Dodatkiem Ilustrowanym* 

2 5  gi o szy .

CEiWA O G Ł O S Z E Ń : W iersz milim etrowy jednoszpalto 
wy na stronie 2-e j i 3-ej 30 gr., za tekstem  10 groszy. 
K ronika reklam ow a lnb nadesłane 40 gr. W  n-ch świą­

tecznych oraz z prowincji o 25 proc. drożej,
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S Ł O w  O Nr 202 (9 '6 )

Przegląd nrasy białoruskiej. WOBEC ROKOWAŃ w KOPENHADZE. Zima za pasem.
Polemika t  zlorusinów ze „Stawem“.—Nowe zabytki białoruskie, —  * Silną polską tendencją) o r K  , li- Wczoraj podaliśmy pierwszą v, ia- szeniu broni* pomiędzy dwoma pan- Dyrektor jednego z większych na św ia-

Rocznica F. Bohuszewicza. O stosunkach białorusko-litews ci. szcze . 2 niewydan h utwór w Q niesłychanem oświadczeniu stwami, to duwód najlepszy, że Się cie tiar meteorologicznych, w R jd ze, za-
■ można wymienić zbiór Wierszy p. t. , , ~ „ mieścił w nrasie wvwiad ( 0C7PU.i-qrei nas

Artykuł nasz w Kwestji wprowa- nieznacznej dości zamieszkujących ł 5  krypaczha bieiamsRaja*, którą o P- 3 'd w k S u s ^ ą .  przewodniczącego myśli o „ stanie wojennym . w nai bliższym czasie Do-odzie
dzenia alfabetu łacinskiegodo Diało- ,jo dziś dzień jeszrze Wileńszczyznę. b?w iar,0 s j<» drukować za caratu ze kowieńskiej delegacji do rokowań z Oświadczenie p Sidz kauskasa, któ- w  związku ze zbliźaiaca * de iesienia 
ruskie h zkół rzą w e g '  -o dostań.e 0 n odcyfrowany b rz ẑ or- względów •'enzuralnych i która pozo- Polską. Na oytanie czy pomiędzy Pol- re prasa p Skrzyńskiego zechce mo- prawie cara Eurona znaiu-ue sie w sterze'
■ b a l 0 ‘- V l i :! : t ; U '" '  fen^al-stow ,ak s,ę l o , u . . s t a ł o  z .  & w | L c z y z i k  i s m l i f l l z c z e  ze w-zyskać W  o enutójację .:0 « o -  L a t a ł .
' a s *  białoruskiej, wskazujący na 'a Ś !  . tabu" .-r)re°ó odczytywanie. 9  s ,o su n 'tu ? u ,0“  d® Potalfi. sran woienny, p. Siazikauskas odpo- dząca o pokojowych lendencjach mie i w lokotaci istota Bottickiej mo- 
:y wotność poruszanej przez nas kwe ż.początko > 1  p ra fe o tp w  {“  ivk ® "  j?° wTwgwimso° wif Ł™  & &  ' im inó"  ~  *»< o c g * 1'

Ste; f a n o w w  «r latnodmow ce ęy. za c sow okirpac.i. obecnie: cas . bj|( ( ; .a|. m_  _ 1arocni_ się nazwać nie można, dowodem, że Litwini kow.eńscy my- tyKie Uw 1o ^ ^ acp°yi3ea^ 0t(joSjęĝ y
«BiełarTt: Ianiny>, ukazały się a*, kontynuują, uczeni cz scy w  Pradze. kj . żg j est 0 n pierwszym pisarzem Jest to raczej stan zawieszenia bro- ślą tylko o załatwieniu palącej dla dn 2 b ’ m 23 metrów na sĘand^. Panują-

2 '  o ap i e ^ s z t f  “  ł. “Za- ( j e d f h ?  p S ?  f  « * } f  5  b ' < ?  *  « * •  . • »  f j  W W  P - t e n ,  „e od ^  « .  p i . ,
mach na sam dzielność białor. kultu- -zoionkami łacińsk.emi), w ostatnim “i £  ltll h;ałftrm. l rt m ™  Takie oświadczenie albo istotnie mają zamiaru w czemkulwsek zmienić w^hodme spowodowały znaczne podwyz-
ry» pióra niejakiego M D u b o w s k i ę - > y i n .^ r .  15 (padobhe os U nim vo- . e . c p o w ia n ia  „Komitetu fw ^dczy o braku wszelkiego w y  swego dotychczasowego stosunku do z wielkje
go utrzymanym a/ pa etycznym tonie gole wobec zawieszenia lego pisma,, , ałf rik r ieg o »  w Kownie rtke p r z e s i l  kształcenia p. Sidzikauskasa, albo też Polski. -  , klor j wy!okie ciśn.em, atmosferyczne
i fałszują ym bez skrupułów wypo poświecą swoj ar.ykuł w^ęony po- . jnteiesować prasy białoruskiej, któ- maskuje przebiegłość, z któią Litwi- Nowa taia repiesy; antypolskich na wskazujące, ze w najoliższej przyszłości na-

* £ . £  I  - * “ * * « • ia ^  « . S  . - r ^ U
ty polemiczne» (Nr. 198), -  obecnie „ jCy dnia jego zgonu, zatniesz- zdab- Riałor n sma oDOzywin wy- d '3 Spr3Wy ° ^ wienia P0^  kłaj- wstydn>ch gwał.ów wobec mniejszo- J  J g J  P°fnoc^  1 P̂> CZ«SC1 
w'v przyjrzyjmy się drugiemu arty cza jąć również ^ d o b M ę p a r t e g o ,  chodzące „gra d J r k ą ' ,  wychwalają ści polskich jest tego najlepszym do- w ! t
ku>ow; p t. «Kwestja alfabetu biało- F. Bohuszewicz fl84O - 1 9 0 O ) ,  znany ostrarzaiac iedvnie P ie c ie

W związku z tern na terenie ziemi W i-
r Z Z ° -  1‘ <tKWeSLJa aiJUUtlU ^  r  ^ m i i e t  i aljaus, ostrzegając  jedynie Jest przecież rzeczą o c z y w is tą ,  ż e  w o d em  .eński-j oczetdwaó można znacznego ozię-
rusfme o*. «,vtrawuecr* P C pseu D T n  J ó i o ł !  nainami- Litwę,— że Białoruś żąda trakto warua stan w ojenny jest pojęciem Drawnem Rzadko kiedy d o  siołu konferen- .bietlia temperatury, w ciągu już najbiiż-

pubne b białoruskiego, ukrywające- lam^s°zych ^  m jr - łu ż e ń sz y c h  po- ^ Ś T ^ e ^  pomocniczą w '* **  00lc^ na toczeniu operaCy'i W0' cji dyP!°r"atycznej zasiadają dwie szyc dni nie wykluczone są  małe przy- 
go s.ę jod inicjałami „.4. N.“, utrzy- staci białor. ruchu odrodzeniowego akn? Ł c &  d o ^ o d z J 1 ° ™ ^ ’ lecz ozpa -za czasokres, w strony, z których jedna może na i o- rar% k w nocywr .
many jest w tonie spokojnym ope- j literatury białoruskiej. _ nia Wilna ktorym d w l lub Państw sto- kowaniacł-F tylko tracić, druga tylko ^  ^  ^
ruje iapemi rzeczow em i prze o za- U ro d zo n y  r a  W ileńszczyźn ie ,  jest „Krynica'1 zapatruje się na o b e c n y  sują w o b e c  siebie norm y  p ra w a  w o- zyskać. Litwini c h c ą  jedynie z y s k ó w , 0>naburaa) U b  w Loildvni« 12, w Paryżu 
SiUgUje na u w a g ę .  Z.asa ni Z przedstaw icielem  w a rstw y  szlachec- ł^nmifpt^ \*/ipirp 1<rrvtvr‘-rnip Tui/łac7-r*rfa ionripan yanuiozTODiD Kt-r»ni« />7tr lirmmi^n -ra łr» nUnn tprli/nip n h n i£v r tt o ^ . 10   r* oo __ługuje na P alfabetu P p ^ ^ a w ic ie le m  warstwy sziacnec- ^Komitet" wielce krytycznie, zwłaszcza jennego. „Zawieszenie bronift, czy wzamian za to chcą jedynie obniżyć ii ,  w Berlinie 13, w Rzymie 23, w Egipcie

łacińskiego n!,oW szkół białoruskich, ^ r isrV £'^ U u ^ z ^ ^ i a ł o r u ^ a  ^uto ^ a  g ^ b y ' l ^ ą t ó ę T a w a ^ 0 o d ^ j ę !  ”,07-ejm Są ’f dwa wyrazy’ k,óremi autorytet ‘ ^odność pańs'wa P ° 'SS,e* 3J ' na Szpicb, ^ u ■?>. *  R̂ ze ^ ^ jPeters-  
żąda je „nak równoległego nauczania pr bjja się każ^ m niernal jego 0}ć n[e ?J  L ^ S o w k i  'omyczem tio,mczyć 1,lożna rosyJskl wyraz „pie- go przez cuaaczne załatwienie spra- Du,ęu 89, w Moskw.e 11,6.. we W adywo-
i alfabetu rosyjskiego t, z. „grażda, - wierszUł cZy t0 oędjie rzewna skar- ,;ędąc 3 vnież zwolenniczką porrzu- remTJ'e“- który p-asa ryska powtarza wy konsularnej, boimy się, iż w Ko- KU • 1 ^ ,  1
ki“, któ’ą niewiedzieć czemu upor* ^  di|opa białoruskiego, czy obra- mi-nia z Litwinami, w spaniałomyśl- za P- SidzikausKasem —  są możuwe penhadze dyplomacji popełni jeden .  ,
czywie nazy -   ̂_ iry icą i. a,,*nr zek z ty®3 ludowego, czy znowuź nje darowuje Wileńszczyznę Litwinom, właśnie nie za czasów pokoju, lecz z największych błędów jakie zna na- O S ^ S Z S I T i G  b i o t  Ó } n $ k l c h

”  noimatr.ych k * l ą ł « 2-  f e ‘ 3 S S 3 ^ A S ^ t  ^  ^ 4 ^ 0  m  . n.steói dla WARSZAWA> 5 1X „ j .  w  k .
wirunkach iSfnieme 2 aifabe v w kach_ D̂ud/i( Bietarusilaja'i i „ 1  myk nHramadzki H olas- nie wierzy w r0n’ konstatuje istnjeme stanu wo- takiego błędu bai zo podatny. sierp^ia 5- r  w M-stwie Reform
literaturze jakiegoś narodu nre jest Bielarą$ki«  cieszą sie po dziś dzień dobre chęci Litwinów względem Bia Jfcnnea ° '  J^ e l i  się mowi o „zaw-e- Cat. Rolnych pod przewodnictwem d y n k -
samo pi zez się g . mezwykłem powudzenitm wśród na i- łorusinow, stanowczo odmawia ł dwie v ń • .  Ą ‘ ora departamentu reguł acji rolnych i
przytacza jako przykład N iem ej, gdzie szeisżycli waistw, czego dowodem jakichśko'wiek praw do Wileńszczyz- D e c y d u j ą c y  m o m e n t  t lP d  P a ł t y k i e m .  pomiarów p Kasińskiego przy udz,ale
Siaroniem cc i go jes i y 7-me, czv 8 me wydanie jego dzieł. nv i przypomina smutny los rządu Wychodząc^ w Kownie Frhr .“ wtpn usmolenie ministra Pliitv oznacza P ro' esoró w politechniki warszawskiej
jednocześnie z alfabetem łacmsk.m i p , .«oina d^kiamowaio ierro kastowski po oraz awaltv nad Biaio- Wychodzące w Kownie t c h o  w ten us en .„ m ms a z oraz wje(u wvbitnych fachowców od-
gdzie w szkołach naucza s.ę obu ó wn,e ż i „ o d w o ra ch  i w  f f i m i W k  sposób charakteryzu.e ooecną sytuację n.e ty e riasco poroiotilsk.ch tendencti la ko(lf,:rency p ^ i ^ o n a ^ s p r a -
a ,r  betów m i e ś c i e - ^ ' L f w ^ i u S r S  naa Bałtykiem: ,  w Estonji, lci otwarte uznanie wpły- ^ ^ szenia • dla

d o  też powiad nasz oponent: m ts ^e ^  w e l e  = n,e w grUdn,U °  y  S m ^ r i s k i  .M n o c z e s m e ,  w jednym okresie, wuw angielskich na politykę bał‘yc- cetóW refb, |r f . : z y„ spodaro.
Nie byłoby to i dla nas szkodli- Lud b,ałoruskl zna w ,e,e J‘ go bm, eczynsm. w  źyr.u pol.tycznem Banyki zaszły ką, za sprawa których to w o ły  '0 w wania Jen nr e i i r h  w . i ó . e  w

we gdyby rząd polski najmował w " — —  —  ■■■■■■—  — «  wvPadki wielkiej wagi: po.sko-lnew- zostaje usunięty minister Pnsta zaraz s óin0sC. ru7n, trzeua przygotc-
s t o i k u  d o  a .  s tan o w isk o  W a ln e  , § t , . . u ^ z  ro k o w a n i . iw  <openhŁdze. k on- p c  odbyte; konferencji w P a rjż u  M^ wb Ke^ - m% 0 ,.
. zezwolił na nauczanie w szkole obu W v b U C h  D r O C h O W f l l  sla,cl amunicl? karab,n0 ,?1 wyW  feieucJa bałtycka w V » ^ ,e' . MT1,crć z . ^ ie r s n z ^  w _ Oene- u \  {  t - k , ;jj
alfabetów: łacińskiego i cyryliczne- >V, , ”  „  .  pożar, który strawił osobno stojący ministra Mejerowicza i meuniKnicne wie niewątpnw-e, albc pogłębi rezul- cjj . ^ J ż, .
g o “, inaczej bowiem’ „laciniz.icja pi- W O j s k O W e j  W  P O Z O a n i U .  barak. Pożar ni zwłocznie został epa- ustąpienie ministra Pusty. taty obrad w Kopenhadze albo t :ż ństwowem n3d'esn.c-wie Wiedotu-
snra białoruskiego i począ'knwego w , . , .  D , n i , nowany i zlokalizowany. Straty n a -  Każde z tych poszczególnych wy rondzie, i ostatecznie Bałtykę na dw e F  ; ; .
szkolnictwa będzie dla ras w o ^ W o d " 1 miasta ' o S o  4 km terJa^ e nieznaczne. Przyczyny pożaru d kzęń  noc^ąga za sobą cały izmeg części: an ypolską (z p r z e w a ż a ją : ;  P p  ' fe-
kr>vwda“ Cennem jest iównież w ° a e f -  od, .mi! sta oko 0 J  me są narazie wiadome, gdyż wszel- me mniej ważnycn ko 'sekwencyj: kon- .w pW am i ^riglji i Niemiec) i poio- f , r f  . .

śerd ińte p r  :z o A. N. że i obe- nasrąp'ła w amu b. m o goaz. 12 kje konieczne środk, ^ t r o t n o ś ^  przy ferencja w Kooennadze zrusza.z mart- noulską p ed ^ p ływ em  Francji. Bar- . . kj 0 1 0 • „Toż' w ości
cme eszcze istnieją ideowi zwolen- v  P ekip.ozją w prochowni woj- wykowy^artłU rooót rozbrojeniowych wego punkiu sprawę użyteczności dzie; decydującego i ciekav ego mo- ] ‘ to1 melfcyraćffi technicz "i i <?&-
“ cy f i  łac iń sk ieg o ?bś .ó d  na- łbowej. b j ly  zachowane o r a z i c ś c  pftchu  Niemna .dli spława d r . ,  a w czeo. m»nte państwa Dał.yckie dawr.o juz ' ' pK k C N

$<=« ^ ^  ^  ^ 1-
lapsus szanownego autora uważać licji m. I oznania nączkuwski, w ml- tować i zna'azły śmierć w pfomie- K O W N O  5 IX Pat. Rokowania charakteru politycznego iaVo piciwszei irób^ tego rodzaju
należy tw.erdzenie, iż przedstawiciele ką chwe później zas ptre^dent n a -  niacn. kopenhaskie wywołały v prasie Ii- Frasa opozycyjna podkreśla rów- orac podjętych przeż feąńśtwo n? te-
srolszczonej szlachty b'ałorusk:ej: sta p Katajski, rtov'C ca u. u ,  \. 2  ramienia Mimsterium spraw woj- tewskiei wszystkich kierunków olbrzy- nież, ze rokowana kopenhaskie zo- .enj L .o l e j .a
Barszczewski Rypiński. Czeczott, a ca- gen. sosnkowski. pul<- szbmu gen. skowych wyjeżdża specjalna komisja mie zainteresowanie. Półoficjahia „Lie- stały wymuszone. „Lietuvos Żir.ios* _ _ _ _
s ęuiiie D u n i n - Marcinkiewicz i Pr. ' r oj kic.ewicz, uraz pogotowie ntun- do Poznania niezależnie od docho- tuva* zaznacza, że w kwestji spławu twierdzi, że gdyby nawet rokowania
Bo uiszewicz piszą swe utwory bia- kowe straży pożarnej. dzen, prowadzorycn przez właaze na Niemnie zainteresowani są metylko te nie miały charakteru politycznego, A ^ 1 ‘ ,
łoruskie w p zeciagu całego XiX-go Po mieście rozeszły się pogłosi miej‘scowe. _ ~  Poiacv, lecz 1 inne narody, szczegół- ro i tak uczynią one wyłom w doiy- A * 6 r < i  C Z £ K O W < e L
siu. rK alfabeten  'łacińskim, rzekomo ja«oby przyczyną cksolozj. byłząmąc.h, nie zaś Anglicy, którzy zakupili, w chczasowej psychologji politycznej •* . "  _ .
tylko dlatego tc... nie umieją pisać  przeprowadzone jednak  ̂ natychmiast Polsce wiele drzewa. Litwy. Konsekwencje tego dadzą się K o ln ik  w e L w o w ie ,
po rosyjsku#  . L i k w i d a c j a  o r g a n i z a c j i  u Hodkieśiwszy, źe  ̂ naj 3i lneJ3za Odczuć samo przez Się i w dziedzi- O n e g d a j o  godz. 9 wiec?o ie p

I tn ad7 -e?' pod zaborem rosyj- lak0 r  Tyczv n,®9s ozno^  jeane J J  bronią małych państw jest w ypJm a- me po.nyczne.. , odwi-ziono do LM'owa oszusta do-
sk;ir l to ' o c z a s  gdy n.ektór.y ' zatrudnionych w prochowni do- . i f c Z C r Z y  p 3 3 Z p O r t O W .  nie swych zobowiązań, uzienmk pisze, Rządząca grupa uczyniła pierwszy f  o w e -o  dr Kolnika P o ic ja  w.eder- 
z r - h  '»k Marcinkiewicz i Ronusze- ZO;COkV- . &  rokowania kopennaskie, nie są krok w kierunku nawiązania stusUn- ska odtVansportowała Kdnika aż do
wicz bv» nawet urzędnikami rosyj- Mianowicie, jedna z kobie., która WARSZAWA, 5.1X  (tel. wt. Słowa), niczem irnem, j. k wypełnieniem zobo- ków gospodarcz\ch z Polska . pono- ^ranicy rzechosłowackiej, oo-ze n 
skimil 0  52 sali oni alfabetem padła ofiarą eksplozji, odzyskała na Dzisiejszej nocy policja dokonałasze- ’ iązan, wjmikaiącycn z konwencji si za to całkowitą odpowiedz.alnos.ć, riamxJlsze w łaj ze bezpieczeńsiwr >a-
łac tskim z tej nader prostej i jeay- ch ';!ę przytomność 1 zeznała, że o regu aresztów w równych punktacn kłajpedzkiej, jasnztr. jeśN'przeto, że gdyż cały naród nic nie wiedział o dgły Kolnika w ręce władz polskich,
nei przyczyny, że wychowani by.i w g. 12-tej duzorca prochowni, Olejni- miasta. Ogółem aresztowano 36 osób rokowania te nie powinny miec wcale przygotowywanej konferencj- Kolnika eksportowało 4 uzh-ojonych
kulturze polskiej, że. —  użyjmy tu czak, zatrudniony w mej już od klik należących do szeroko rozgałęzionej P - z pM ao- r n k n w a h  policjantów. Wieziono go w oddziel-
terminu współczesnego —  byli ,,po- lat, napełniał skrzynię p u.hem. Jedną organizacji fałszerzy paszportów i P* ’ nym przedziale przyczem zatządzono
lonofilami" par excellence\ z .ych skrzyń, wagi 4a klg„ ciągnięto książeczek woj .kowycn. Organizacja K O W N O . 5. IX . (P  A T ). L ite w s ic a  a g e n c ja  t e l e g r a f i c z n a  d o n o s i ,  wszelkie środki ostrożności celem

„Hałas Biełarusa“, w3'chodzący p> ziemi, wakitek tarcia zapłoną roz- ta ma na sumieniu przeszwarcowanie z e  w  c z a s i e  r o k o w a ń  w K o p e n h a d z e  P o la c y  k a t e g o r y c z n i e  ż ą d a li  uniemożliwienia ewentualnej ucieczki, 
od niedawna w kyaze, a posiadający sypany proj' tępnie zaś e sp >  za granicę b. wm u wybitnych koit.u- p r z e p u s z c z e n i a  f l i s a k ó w  p c łs k ic h  d o  K ła jp e d y  i w y d z ie le n ia  w W #  „wowie w aferze do'arowej* 
n a d : :  obfitą kremkę życia białorus- dow tl proch w sk.zvni 1 wrzeszcie nistow. Wszyscy aresztowani żydzi ,->r c ie  b p e c ja m e g o  m i e j s c a  d la  p o l s k i c h  s t a t k ó w  ł t r a tw  W o b e c  narazie nie nastąpiły żadne zmiany 
kiego, — podaje nader zajmującą poż^r ogarnął cały bu yne . -  Oprócz tego żandarm1 aresztowali t e g o ,  że p o r t  k ła ip e d z k i  j e s t  m ały ,  t o  o s t a t n i e  ż ą d a n ie  je s t  t ru d -  Komisja minis^e-jum skarbu bada na
wiadomość o nowych zaoytkach kul- O  larą e sp ozji Jpadło osoo, s ierzanj a sztabowego z PKLf. nr. 1 n e m  d o  w y k o n a n i a  i d e le g a c ja  l i t e w s k a  o d r z u c a  je .  W  in n y c h  miejscu Ksir zki handbw e zakładów
tury bmłoruskej, wykrytych w Psko- przeważnie Kobie , k orycn cia a ■ z3m;eszanego w tej aferze. t e c h n ic z n y c h  s p r a w a c h —k o ń c z y  E l t a — d o c h o d z i  d o  z u p e łn e g o  ,Mazagi“. Pistyner siedzi w areszcie
wie przez pracowników muztum doby.o z p me z g on=. o. a Klijentela tej organizacji składała D o r o z u m ie n ia  i s p e c ja ln y c h  t r u d n o ś c i  w  t o » u  r o k o w a ń  n ie  n a -  śledczym. Podczas badania Pistyner
pskowskiego. Mianowicie, jako p ?k- 3 osony j 7 2 | | f ' S  P s^ę z komums-ów i żywiołu -/ poli- ie ż y  o cz e k iw a ć . ~ oświadcz,/, iż na zasadzie meczenia
n & pendent <10 uprzedn io  znaleztó !dpntVczn ośri  k ilku o s ó b  Będzie f y & r i *  sk o m p ro m ito w a n y ch . ' O Ś w i e l l e n i e  n i e m i e c k i e .  "ancuskiej kom isj-_technicznej
n vch : Aj-Knab‘u (w  m iejscow ości hc identyczności kfjcu osi j o . oęuzie ■ • - -  , ,  • . ,  zakłady je g o  przedstawiają w a r to ś ć

Sc ok Taiarv“ pod Wilnem), oraz to możliwe dopieri w d n u  o b. r . z < -y c  na e /, e  1 are- KŁAJPEDA, 5.IX (PAT). Inspirowana z Berlina „Memeler Dampfsboot* półtora miljona ' dolaiów, ‘ podczas
Koranu w Petersburskiej B-oljo- 00  staw s t u  S'ę do pracy wszyst- sz y przeprowadzone oyljj • :z«— piSze: Odnosi się wrażenie, że jakicoiwiek w rokowaniach kopenhaskich gdy ewentualne jego długi wyniosą
tece Pubi.cznej), św eżo natra- kich robotniKÓw. Warszawie T o d ^  w a, mia( ? w!c 'e -w najważniejszą jest sprawa Niemna i portu kłaipedz^ego, za kulisami dzia- tylko 300 000 dolarów. W obec -tego
fio uj w bibljotece b. Seminarjum $  , . . .  . Brzpścin ’ firnrin! i R  ) łają intensywnie wpływy an g ie lsk i  i francuskie w kierunku silniejszego niema mowy 0 tern, : ażeby barki
prawosławmego w Pskowie na nowy _ , . ’ ’ u ro an ,e  oiafym- zwlązkt. pabstw bałtyckich i skandynawsKich celem wzmożenia wspólnego poniosły jakiekolwiek efektywne stra-
‘ gzermiarz Koranu, św<ętej ks ęgi W ARSZAW A. 5.IX. Pat. (iabinet 1 * frontu przeciwbolszewickiego. ,t);. Powyższe oświadczenia Pistynera
mu .ulmańskiej, pisany jatc i po- ministra spraw wojskowych kamuni-   Rokowania polsko litewskie, są zdaniem tegoż pisma, wskazane ylko zgłoszone na piśmie oada komisja
p'zednie po białorusku literami arab- kuje: W dniu 4  września o godz. 12 = =  o tyle, o ile zdołają doprowadzić do wzmocnieni: gospodarczego Litwy i mimsterjaina, która jednocześnie prze-
skiemi p:z z mułłów czyli duchów- m n. 30 w warsztatach amunicyjnych Kłajpedy. Rozunre się samo przez się—kończy dziennik— ze uwaźcmy za prowadza lustrację banków !wo-
nych t. z. T ata^ bw  htewskich, ww Poznaniu w oddziale rozbujania konieczne wyeliminowywanie z mch wszelkich wpływów pobtycznych. wskich.

T  | p n | 1, ;  śiad po warszawskich tryumtach „ ko- micznemi sytuacjam- i konceptami, jeszcze nie kochanek lecz człowiek do Konma, dreptać po mężowskiej podczas gdy zsuw ająca ' się kurtyna
I c 3 . l i  1 . medja“ posiada dotknięcia dusz ludz- najzupełniejsza tragedja podszyta psy- będący na prostej drodze do zosta- aptece... p.ękny ten obraz z przed oczu nam

„Najszczęśliwszy z ludzi“ komedia kich zgoła delikatne, nieomal lęk.iwe cho’ogiczną demonstracją, w której ma mm. Bo Rajkiewicz w przystępie ser- zabiera —  publiczność rozchodzi się
w 3-ch aktach Stefana Kiedrzyńskie- a zarazem spo.o  akcentów pełnych by .się znaiazło i ironję 1 satyrę — po Bo w oczach prześlicznej i pełnej decznego rozżalenia i rozpaczy gdy zadowolona i w przyjemnym, pogod-

go. Występ gościnny A. Fertnera. sentymentu i subtelności. szczypcie. temperamentu pani Rajkiewiczowe; Lu- się przekonał, że żona istotnie ignie nym nastroju. Taicie zawsze cost^wu-
Mieliśmy onegdaj w Lutni— nad- Wjeżdża (o na scenę, dość nawet Trzebaż trafu i nieszczęścia, że żo- cek Wielgoradzki est bohaterem. Tak, do Kolegi-donźuana, zerwał 1 kupno ją po sobie wrażenie uczucia zacne

etatowo? po za sezonem, który skoń- ro hukanym, galopem farsowym. Jak pa tego Rajkiewicza z Konina, tego niema co mowć! Życie stawia na kartę apteki w Warszawiej już mu nagle 1 wzniosłe choćby lęgły się w niewie-
si“ł 1-go b.miesiąca— jedną z naj- to sobie poczynają bezceremonjalnie najpospolitszego 1 jowialnego, , Bogu pojedynkując się za nią Poaczas gdy obmierzł „iaeal życia".! dzieć jak marnym milieu lub w nie-

isobliwszych premjer. paryscy rozwydrzeni dostawcy jaknaj- ducha winnego farmaceuty z najzapa- mąż.,, ach! cóż to za mizerny tchórz, No, i co teraz? Teraz warszawskie wiedzieć jak niepokaźnem indywiduum
Popier / szeaia .ego .żew ciągu calu t-  lepszych „pjes“ teatrom tak zwanym dlejszej- D-owincji —  ładną jest, ba, ciemięga, bałwan—paraon!—ale czego intermezzo w życiu p.p. Rajkiewiczów w rodzaju aptekarza z Konina imć-

upł ćonego sezonu niebyło ani razu bulwarowym. Ni z tąd r.i z ow ąd—a śliczną, P'kantną nipwiastą! Ot, jakieś się me wymówi pod silnym arektem. wyczerpane. Koniec, Firitła la come- pana Pawła Rajkiewicza.
Lutni sali tak szczelnie zaoełnio- właściwie z głuchego prowincjonalne- wzburzo ne flukta życiowe wpędziły ją No, a jeśli pojedynek odbędzie się dia. Dobrze, dosKonale się stało, że Temat był zresztą jak slworzony 

nej. Po wtóre dlatego, że oglądaliśmy go Konina— spada zamożnemu, mło- w małżeńskie łoże —  takiego człowie- tak, jak dziewięć dziesiątych warszaw- p. Kiedrzyńsk1 miał temat dla napisa- dla —  Caillaveta i de Flersa, podo-
Fertnera całKtem innego n:ż go się demu, a prowadzącemu wesołe, nie- ka' Bywa tak w życiu, bywa... skich pojedynków? Jeżeli obaj śmier- nia sztuki łaanie zaokrąglonej od pro- bnie jak główna w sztuce r0 la dia—
zna z Warszawy, nosi w wyobraźni, frasobliwe życie, rozum e się, bezźen- Więc szast-prasl przytastrygowuje telni przeciwnicy i rywale wrócą,,, z logu do epilogu, lecz przedewszy- Jaracza.
sei cu i 1 imięci i ogląda od czasu nemu warszawiakowi na głowę eks- się kolega-światowiec do tej z nieba gabinetu w Bristolu aż dobrze cięci stkiem dlatego, że pani Rajkiewiczowa Kiedrzynski wybrnął zwycięsko

rzasu .na srebrnym ekranie". kolega (jakoby) z radomskiego g :mna- mu spadłej— nowej ofiary, gdyż don- tak gruntownie pojednam? Jeżeli na- miała sposobność pizekonać się jaki z nieswojskiego dlań gruntu — tylko
Oczywiście, że do teatru Polskiego z j jm :  Mało to sie kolegów gimnazial- źuanem jest, że nietrzeba zajadiejsze- wet me wymienni w lasku BielańsKim 10 nieoceniony (pomimo mylnych d o - tu i owdzie popasawscy chwilkę za

ści mął taką masę publ.czności Fer- nych ma! go. Nawet żyje z jakąś tam aKtoreczką, uświęconych zwyczajem, uroczystych zorów) jest ten jej mąż, jowialny gru- długo to na jeonym, to na drugim
tner który, jeśli pamięć nie zawodzi, Ten to się Jopieio  udał! niesłychanie rozkapryszoną i kosztow- strzałów? A jeżeli mąż. kochający do bas, i jakże o wicie więcej warte jest monologu. Powtórzmy sobie raz je-

o raz pierwszy gra w Wilnie) nie Doczciwiutk', ogrągiutki, całkiem z ną —  co mu oczywiście nie przeszka- głębi duszy tę swoją lekkomyślną żo- pożycie małżeńskie — choćby przy szcze: a któż francuskim pisarzom
zaś sztuka Kiedrzyńskiego, aczkolwiek gruba ociosany... aptekarz, mający je- dza... Już państwo rozumiecie. A tu rę ,  prawy dzielny w gruncie rzeczy aptece w Koninie— aniżeli nawet naj- dorówna w lekkości, w wiituozo ar­
ze wszystkich jego najlepsza. den, jedyny ideał: nabyć aptekę w do przecudnej pani Rajkiewiczowej człowiek —  skoczy omal, że nie do bujniejsze używanie żyda  choćby w skiem prześlizganiu się tam gdzie by

Autor „Zanawy w miłość®,„Gry Wa-szawie i w Warszawie osiąść pizypija się i przyjaciel pana domu, gardła temu bezecnemu cynikowi samej Warszavrie. każde mocniejsze stąpnięcie raziło!
serc", „Oczu księżniczki Fatmy" tu- Wpakowuje sie niesłychana obceso- takiż jak on bńbant, Małecki, który— Marleckiemu i rwać się bęazie w twarz ' Trudno o sztukę morainiejszą—po- Co zaś do Fertnera..,., 
ozież' ułworów powieściowych goto- wo —  wraz z ż o n ą !— do nreszkauia trzebaż!—znał ją jeszcze panną i ko- mu rzucać bilei wizytowy? mimo rozsianych tu i owdzie melada Wśród współczesnych humory-
wych pod wzg\;dem gruoych efektów kolegi (bo czasy, wiadomo, nie takie chał się. SKończony „czarny charnk- W ówczas... nieprędko, bo dopiero drastyczności i wyrazów bardzo jesz- siów-aktorów na scenach polskich Fer-
i sui generis sensacyjności emulować aby stawać po hotelach), sprowadza ter" pragnie ją teraz pozyskać naj- w samym końcu trzeciego aktu, ale cze rzadko używanych na zebraniach tner — to Paul de Kock. Humor je-

szatana (jak brzmią s, ne już tytuły Koniec zabawnej krotochwili? A kiego świata" Rajkiewicz dopuszcza chce z niej zrooić tylko kochankę i ją się dwie pary: państwo Rajkiewi- rokiego, rozlewnego śmiechu, od któ-
dwóch powieści Kiedrzyńskiego). właśnie! Teraz dopiero się zacznie. do tego, ze na p.acu staje nie on — pójdzie za tyrn mężem swoim z czowie z iednej strony a Lucek Wiel- tego się „pęka" trzymając się za bo- 
Wprowadzona na scenę w lenską w Ziczyna się zaś, maskowana ko- mąż rodowity, lecz kochanek... nie! powrotem na najzapadlejszą prowincję, goradzk1 ze swoją Beicią z drugiej, i k ’. Jego styl, jak Paul de Kocka

*
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Aby dać możność 
szerszej publiczności 
obejrzenia wspania­
łego zdjęcia filmu:

Wielkie tegoroczne 
manewry Wojsk Polskach 
na Wołyniu i na Pom orzu

z udziałem przedstawicieli armji 
cudzoziemskich (w 2 częściach) 
będzie wyświedać s>ę jeszcze 
tylko 3 dni t.j. 0, 7 i 8 września. a

aramat w 5 aktach.

i  JMinn Kflrss»']-Wo0sM
Podczas seansu znana 

artystka opery Wileńskiej

.wykona szereg piosenek żołnierskich

JAK W BAJCE 
Hodowla Kur w Ameryce w

akcie

W  niedziefe i dnie świąteczne Kinematograf czynny od godz'. 2-ej, w inne dnie od 
godz. 5 -ej J o  1 1-ej wieczór. B leiy sprzedawane są w kasie Kinemarr crnfn 
codziennie: w niedzielę od godz. 1-ej, w inne dnie od godz 4-ej po cenie- P- i 

________________________  50 go, Amfiteatr i balkon 25 gr

K U K J E R  G O S P O D A R C Z Y
Z  3 E M  W S C W O D M S 0 H  

Pieniądze i kredyt.
om; z. Wfasriwi/m cnnip npłnvn. ___

wszy- kuPców
“ ■> *-» . . . . .  4) W z, IV TT umc,1 ‘i J J  Cl V c<ui V IV ri p v c ł iu ^  l\UI

pod ciężarem braku pieniędzy i kre- stkie argumenty, motywujące koń13- tuacji walutowej zostaną cofnięte za- só^ zbliżonych do dotychczasowych 
dytu Wytworzyła się taka sytuacja— czność usunięcia oraku gotówki. P . rządzenia w sprawie restrykcji kre- pozagiełdowych i zagranicznych.

sprzeciwia s :ę premjer p. Wł. Grab- t. j. „Lewiatana“, centralnego związ- 
ski. Z właściwym sobie, pełnym tern- ku kupców i Stowarzyszenia polskich

nie jest w możności zaopatrzyć się w 
dostateczną ilość towarów na sezon 
zimowy, co  znowu powoduje podro­
żenie materjału.

i
Ożywienie giełdy walutowej.

Giełda walutowa z dniem 26 u,
• . n p r n r r . a n .. a .„o w t™ . ■‘u u i u i .  rn. znacznie ste ożywiła wskutek do­

bycie ek>j lormczne kraju ugina się _ porem, o rz , . 4 ) w związku z opanowaniem sy- puszczenia do oorotów podług kur-

dytu. Wytworzyła się taka sytuacja
przy ograniczonym imporcietowarów premjer jest zdania, że stworzenie dytów dla przemysłu, przyczem go- Zwiększyły się obroty międzybanko-
z?granicznych -  że można byłoby nowego pieniądza może być n.ebez- lychczasowe kredyty zostaną puw ę- we, lak. te >ola Bamcu. Poisfeegp

6 3 3 , ,___ kszone. ograniczyła się oo interweniowania w
bez większych trudności stworzyć fe cz n y m  ekspeiymentem. wypadkach braku podaży ze strony
dobrooyt społeczeństwa i doprowa- Najbliższa przyszłość wykaże, czy gotówki , przyczyną za- p-ywatnej. W ciąau tygodnia kursy
dzić do ożywienia przemysłu i han- myś! wypuszczenia pomocniczego g t c j u  ęy p r z e m y ś l e  ł ó d z k i m ,  ipJHj oocych z woina spadały. Ola
dlu. Do te^o jednak brakuję gotówki pieniądza dla celów kiedytowych by- _ cew.z na Londyn i New-York głów-
i kredytu Bank Poisk nie jest w ^  trafną. Zrozumiałem jest bowiem. Restrykcje , kredytowe ' p o w o ę o - n y m  oddawcą był po dawnemu Bank
i Kredytu. carnc i oisk je w ą wały, że fabryki łódzkie sprzedając. Poiski. w pozostaie zas dewizy za­
stanie zaopatrzyć kraj w potrzebną : ! v kraj otiz) z o- 50 a nawet 100 procentowe- opatrywano się w znacznej mierze w
ilość piemędzy i kredytu. Należy so- dło pieniędzy i kredytu, ożywi się bo pokrycia gotówkowego. Wskutek obrotach międzybankowych. Dzienny
bie uprzytomnić, iż długo jeszcze nasz organizm gospodarczy. Zniknie zaś chro licznego braku gotówki ruch obrót wynosu około 600 tysięcy zło- 
stan te n  Rwać będzie Na aienę na- niebezpieczeństwo zamknięcia fabryk, handlowy jest prawie w zupełności tych i całe zapotrzebowanie było po-
szerro żvcia trosDodatozeao mus. wo- Kredyt da ,p‘racę. Praca zas podnie- s p a k o w a n y  co w t alszym ciągu krywane. T.anzakcjc aw.erano z 
szego życia gospoua c „ s 1 1 powoduje redukcję w pizemyśle 1 Wielką ostrożnością 1 rzeczywiście za-
bec tego wystąpić inny czynnik ma- sie dobrobyt ludn bci, a o da zysk caj i<owitą stagnację. W handlu defa soakajano tylko niezbędne potrzeby, 
terjalny, jak śroaek płatniczy, a mia- państwu. Budżet państwowy będzie jjczny-m ten stan rzeczy daje się do- Za ruble złote płacono o a  2.90 do 3
nc wicie pieniądz pomocniczy. Sfery aktywny. Tani i w dostatecznej ilości tkli wie odczuwać, gdyż kupiectwo i w końcu 2.95.

ispodarcze juz od kuku tygodni de- kredyt umożliwi lepszą kalkulację na- iaillHIBI(l_ a H B H _ M _ HHBCBnBi B M H H n s B H n H ^ HgaaHailKa 
Datują wespół z kołarm rządowemi szych towarów, przeznaczonych na
nad szczegółami zrealizowania tego eksport. U ‘epszony eksport zaś spio-
pląpu wadzi normalny i zdrowy bilans han-

Niemcy posiadają taki pieniądz: dlowy, a 10 zapewni trwały kurs na-
jjest nim „rentmark*. Dlaczegóżby szej waluty. W ten sposób możemy
^olska n :e miała zaprowadzić u sie- radykalnie u s u n ą ć  trapiący nas od
bie tego znaku obiegowego, skoro 2 lat kryzys gospodarczy i unormo-
c d  te o zależną jest egzystencja prze- wać nasze życie ekonomiczne,
mysłu i handlu? Najtęższe głowy Takie jest zdanie naszych sfer
wśród bankowców i znawców stosun- handlowych, piopagowane —

K R O N I K A
NIEDZIELA 

@  Dziś 
Zach. op.

Jutro 
Bł. Melch.

W sch. sł, o g. 5 m, 17. 

Zach- sł. o g. 4 m. 10.

WILEŃSKA 
Memorjał kapituły wileń-

nego rozporządzenia Prezydenta Rze­
czypospolitej, podwyższenia ’ pracow­
nikom komunalnym . wyżej wymie­
nionych m!asteczek uposażenia o 15
procentów. ...........

— (s) G m a c h  d la  s z k o ty  r z e ­
m ie ś ln ic z e j .  Wtadze iządowe p o ­
stanowiły kupić w Wilnie gmachprzez ______

{ - ó w  w a l u t o w y c h  u z a s a d n ia ją  w  ten „Tygodnik Handlowy1* z niesłabrtą- sk ej w sprawie p o d z L m  diece- pod szkołę rzenr eśtoiczej .  
KOW w a i u ic  v y u i  U  - - - Izji. W s p i a w i e  z a m i e r z o n e g o  p o d z i a -  __  . _  ..

łu diecezji WileńsKicj zustał wczoraj ^
I  n f o r  | j i r u o i  rv v c ła n v  n h ę 7 P r n v  mp- .  . I „

sposób pełnowartuść drugiej serji ca energją. (or). 
pieniądza, któryby nrał prawa obie­
gow e w całym kraju P.eniądz ten, 
według projektu rozpatrywanego obe- 

p.zez rzad —  ma być wyou-

(s) O odbudowę dworca 
Smorgoniach.

cnie
szczony w ograniczonej ilości, np, 
w  w ysokości pół miijaroa zł- . prze-

R estrykcje k red ytów ? D ę d ą  
cofnięte’

pos,a   ; feOSzJL.*..... j . . i  a... <0 wit zwroc c się dc władz

W  dniu 2 b. m. p. premjer Grab

Warszawie i do Komitetu Biskupów, “ “ "A W . 2*  w  W|auz odnos- 
podpisair; p zez j :  E. ■ Biskuga Mi- 7 ch z P ^ b ą  c ^ b u d o w a n e  
chą)ki£wjcz4  i Kapitułę. dworca ko ejowego w omorgon.ach.

Nadto J. E. Biskup Micbakiewicz kx° vy ™ s ał zniszczony podczas dłu- 
k , l m  ępn3 nrnm n ,e.  goRwałych działań wojennycn.

bę^lzis s D=cjal„,e na kredy- *  ' g S  S  [ ‘  ™  n ic z .  Sernrikt yd:a A  -,n. a„. . ui  ,o; .r ,  y b ^ ^  sss:
udz,e'any Prera,er „k c-n u r ,k o w al zebranym, f f l f r j u m  . « w  '  | » | y n j  nra^ltu Anlo-Kredyt z tego funduszu _ . _

bedzie nr weksre , ,ór£ - ó « : gwa- O w  w i l S Ł t e o  a takullej "own S | o ly  ro alczej,
rancji, określonych w prawie wekslo- szere, najżywotniej- tPm teologicznym Uniwersytetu Ste- — _(s) W sprawie huty szklą

mysłowcy 1 ro.n.cv, p ^ a u - ją y r  > -------------- -------  p rofesorów te so t  fakultetu, profeso- co,, ć.
ruchomości, dadzą za knedyt gwa R0 .̂p0rządzenie to obejmie na- rowie Seminarjum: z fdozotji ksiąoz Wzmianki podane w niektórych 
rancią hipoteczną, kupcy zaś bę ą s{ . u r i:t . "  Józef Reszeć, z historji kościelnej czasopismach miejscowych o zlikwi-
lombcrdować towary. W  ten sposób | E  w mvśi '<irł. 7 ustawy o pan- ksiądz Z y g m u n t Lewicki i z reiigji oowamu się powyższe; huty me od- 
oieniadze te będa miały pewną, bo stwo wym podaiku przemysłov/ym ks'ądz jan Skredis, ustąpili ze s no- powiaciają izeczyydstości.
-mriwóina warancję — w formie zostanie obniżona do 1 proc. stopa wiska profesorów Seminarju-. — _(f . Z a t a r g  h c  c la rz y .  Kon-

u 1- K- ni“iu 'h o m o śc ii  to- Pbdatku od obrotu wyrobami włó- —  (s) W izyta. W dniu 5 b. m. erencja jaka si ■ odbyła w dniu 3 b.
we 1 - - - , | kienniczemi, (odnośne rozporządzenie w godzinach p apołudniowycn złożył m- w SP awic urt-gulowama warun-
warów. Jest pewne 1, że now zostanie wydane po powrocie z urlo- wizytę zast. D>el. Rząau prawosław- “ w Pr«cy 1 płacy pr cewnik w ho-
obiegow e nie podlegałyby żadnym pu dyrektora departamentu podaiko- ny Diskuty grodzieński Aleksy, który e,owycri nie f ŝzła do si.ułl:u wo- 
wahaniom kursu, gdyż gwarancja :te- wego p. Czechowicza).. obecnie z powodu czasowej nieobce- hec opornego stano ziska właścicieli

o pieniądza wfynos,łaby zawsze pełne 2) lozoorządzen.e stosowania 1 ności arcybiskupa wileńskiego T eo - 9 © te ^

100 proc.
procentowej kary za zwłokę (miast aozjusza '  zastęóuje g o . ( s )  Z ą d c o t a  1 iozor c o w  o o . i .o  

, . stosowanych 4 proc.) przy ściąganiu _  p rZv ia z d  e k o n o m i s t ó w  < ^^owy gy-aze ' Cezo1 oy;
Tak się w zarysacn przedstawia za]eg^yCj-, podatków, zostanie przed- s z w e d 7 kich  d o  P o is k i .  Dziś p;zy- domow.vch złożył władzoft pnojekt

projekt popierany przez nasze sfery łUŻOne do 15 września. bywa do p0 |s k] wycieczka eleonu- ‘ j obuWI  ̂-.UHCU J ^ o -
linansowę, a częściowo nawet rzą- 3) usia.ony zostanie korjyn- mt m!SIÓW szwe . , kiCll s # d ą j ą |  ,svę A Ł S W w S i S b w

- ,  ,  ° MoUnOSÓ°- Ś 0ŚC' t  Z‘b3V ’4 U‘ n3S " 1 9 2 6Według informacyj, zebranych i j p * m y s i o  żcc ^  1 asz do 20 b> m. łą c z n ie ,  _ 1 kategorii do 150 zł. m .s i >r n.e

przez nas w kołach bamcowych oa ^ ^ 3  z a ś S l e n S  r siŹ M  M - W ™  S E ,  wyc0iec^  ~  ^  ^ i ą z k u  O ftc e rd w  re-

I

c m i :  Ludwjsarska 4. 
P O Ż E G N A L N Y  W Y S T Ę P

Dziś w niedzielę 6 wiześnia r.b. c g  9 w wystąpi ukoronowana oiękność

p MAriTA FARRA
jedynŁjywalKa znanego siłacza Z. 3RFJTBARTA Widzieć 

P- FARRA -  znaczy zooaczyć najw.ększą atrakcję świata. 
Bilety w cenie od 1 zł. do 3 g  do nabycia w kasie przy we,ściu-

? -je ?n ie  tfURjy EKD «0i1IC2II0-hfi?!jJL0it)E
- - - - -  • - -

Polskiego T-wa Krzewienia Wie­
dzy Eandlowej Ekonomicznej 
w Wilnie ul. Biskupia Nr. 12

Kurs nauk 2-|etn- — podział sem estralny 
Na kursy mogą byc orzyjęei kanoydaci-tk! bez różmcv wieku posiadaiącv 

aw odow ą C°  Dii ' 6 klaS gim naz'’ lut “ kończoną : redr. szkołę
W ykłady w godzinach wieczornych.
Inform acje i zapisy słuchaczów  i słuchaczek 

nach 5 — 8 wiecz w sekreiarjacie w goazi-

zczegółowe prog-am y i statuty w Sekreiarjacie  Kurso

Dvwany, dywaniki linoleum 
chodniki, ceraty

Gobe’:ny, plusze i wszełkie 
artykuły meblowe.

‘Ne sezon jesienny.

'łUll-Ô or̂ T̂crtcr̂ T arr\ yflouj y

/ih.C

©

C !

POLSKIE PRYWATNE PRZED SZKO LE
ul. Uniwersytecka, l m . , ’ ’

H a l i n y  S i e w i c z o w e :
dla dzieci od lat 4 do 8 miu

Prow adzone według metody M. M o n t t  e s s o r i.
Zapisy trw ają codziennie od 4 do 6 wiecz. O płata 15 zł.- miesięcznie.

aj'

4

P o w to ciła z Paryża i otworzyła SALON KAPELUSZY

L  I  T  !ż£ 9f a  Sadowa
/  ' NT. 7, m . 10 .

Przyjmują stę również zamówienia!
C e n y  u m i a r k o w a n e .

©sźfie dis Hodzlcóo).
3 L R S A  P O L S K I E J  M A C IE R Z Y  dla uczniów szkół 

średnich, otwarta zostaje dn. 10  września b. r.

roskliwa opieka pomoc w naukach zapewniona. Zapisy przyj" 
muie Biuro Centralnego Zarządu Polskiej M&cJerzy 
Szkolnej, Benedyktyńska 2 —  3, o J  g. 10 rano do 5-ej ppoł

____________________ K» WidUi%QZraodr i 1 °  Lawowa Łi $  0  z ^  DpNta 9Q,_ zł. m iesięcznie' od kolejow ego .......
takiego pom ocniczego pier-,dza organizacji przemysłowo hand.oyrycn Z (12 i 13) Krakowa (14 i 15) Jg j j  „ 4  o S w ' %  y m c T a T o w ^ - u ^ d a i e  doi,- Ś"

tibi  łn H 7 i ( i 7 > z no wu    o _____ _______ i .w . .      ̂  m t a  . .  feujz.i<c uutycnczas :

ul. Wiwulskiego— rói

Cl ł
niebogaty a jednak potrafił Fertner dzić, czy i tu w VXTInie wyda się wieży i (ŻUJ VOzmm,f ppor. rez. Andrzejewski Feliks i ppor. o.az warunki i zapisy uczniów, w k e m  długotrwałych dóśzćzów’ ro- ate
iiei to stworzyć pos aci przy porno- nam takim — jak w Warszawie? z w ya-czką Jcunomisiow .zweczkicn rez acj w0kat czafkowski. Biurze Centralnego Zgr rą 3u p. M. Sz się rzeKa Me-ecs wraj że ««y0 rr. a '
ueż to stw y P y f  , . - - • zwiedzać b ę ^ ie  Polskę wyc.eczka _  Z a .z ą  1 Ko.a P c  lskiej Ma- Bene dyk.vńska 2-  3, couziennie z wy- n łw am i \7v)ew j S  tak Wielki %

tów dziennikarzy holenderskich w tczbte cierzy szkolnej im. T. Kościuszki ą^kiełn św'ąt, od 10 rano do5- t e ! p j  ogromne przestrzenie lasot^ i
iA ocAK S . 4 .I., ~i~ . . . _____ Pm- • , ■ ra* zna -podaje do wiadomości, iż w ponie- południu.

tik-

cy tego swo,ego t jz ina  gestów, Atmosfera tu i tam całkiem różna, 
mimicznych grymasów, „kawałów11 Z przygodnego zespołu artystow
cłosow ęch , niesłychanie „naturainycn' graiacych z Eertnerem w sztuce Kie- około 10 osób.  ̂ - - - - - ^  . .  . _ r ,
ór.omatopej! Sekret to wodzonego irzyńsKiego, na prawdę jeden ty k o  Wycieczce towarzyszyć rędz ■. dziaiek dn. 7 września r. b. w loka- — m  Pogadanki o  lotnictwie, sze w Wileńszczyźnie łąk Żaparvń-
łal =ntu i owej vis comica, z którą się p. Purzycki (czarny chaiakier, Wiktor^z ramienia M. S. Z. p. Bronisław to u- j j  D o n u  Ludowego P. M. S. Nowa Na prośbę Lig' O b ro ty  Powietrznej skie zalała woda, zaś skoszone latem 
na w at  przychodzi Marlecki) dosięga! wyżyn „mistrza dan Wyszyński. Aieja 2 odbędzie się przedstawienie Państwa, urządzające między 6 a i  ułożone w stogi s jano Z0 stai0

A któżby jeszcze aoaawai, że ar- warszawskiego11. Przybyła z Warsza- —  (z) W  sprawie ważności amatorskie ^organizowane staraniem 13 wrześnie ,,Tydzier lotniczy11 mi- obecnip zniesione wodą, 'skutkiem 
sta \c "wytrawny jak mało kfóry, wy ze słynnym gościem naszym p. świadectw maturalnych p o lsk to h  Sekcji Dramatycznej pod kierowmet- mste wyznan Religijnych i Oświecc- czego ludność miejscowa 

oieg-v we wszystkicn detalach kun Peszyńska baidzo wdzięczne,a prze- zagranicą. Minister Wyznan Reli- wem p. Bohdana Mintowt-Czyża, ma Publicm eso polecił nauczyciel- ogromne straty. Również ! «vn»
iztu aktorskiego? Więc  gdy mu dewszystkiem uiezm'ernie zgrabne gijnych i Oświeceni? Dublicztego Odegrane zostanie: „Balowe ręka- stwu szkóf oowszechnych, preparand jest od wciąż przybyvrajacer wodv

or rjdzie fantazja sorobować sił w zjawisKO niewieście, gra ładnie i skła- pov/iadomił Kurałorjum Okręgu Szkol- wiccki“ oramat w 1 akcie, „Przygooy i seminarjów rauczycielskicit, szkół trakt łączący Glkiemki z R 
Kreowaniu postaci takiej, jak Rajkie- ame, z gtosem jej jednak nie rychło nego Wileńskiego, iż wszyscy abi- p, Edwaida11 w 1 akcie. średnich ogólnokształcących oraz -Starzy ludzie nie prz-ń^m „ v so
wicz potrącającej o „wu kę w-ewnę- oswaja się ucho Doórzy nas "najo- Turjenci, względnie studenci, którzy Początek o godz, 8 wiec2 szkół zawodowych, aby we wspont- bTe "O dotnego d o c i e c  e o wvlewn
•rzną’« skłóconych uczuć i wrażeń, o m  wileńscy, pp. Frenkiówna, Dętko- udeją s>ę na studja wyższe zagranicę, — W trosce o młodzież. Cent- nianym wyżej okresie czasu urządzili ^ereczanki. & /
liryzm jeżeli przyjdzie mu ochota za- Wiki, Balcerovma, Hajduga znajprzy- winni przedstawić Ministerstwu swe ralny Zarząd Polskiej Macierzy Szkol- dla mlod:':eży poważę1 lat 10 poga- T F £ T l ■
brać się dófigury przy całej swej n.- kładniejszem koleżeństwem i wzoró świadectwa maturalne, w celu npa- nej chcąc przyjść z pomocą rodzi- danki o Konieczności . stworzenia_sil- * “ A ł  *  * ■ W  >*■1  K A .
skosci rozplątując! ł pewna ręką wcale wą gorliwością dołożyli jaknajchlub trzenia ich odpówiedn'ą klauzulą (Yu com mieszkającym na prowincji, w nego lotnictwa polskiego i o Lidze __ \gysrę Antonietr 
o. | analnie sytuację bynajmniej nie niejszych starań aby v'ystę? słynne- au Ministere de L‘instruction publique dniu 10 wraeśnu. b. r. otv/iera przy Gb.ony Powietrznej Państwa. • Teatrze Polski®. s w :tn^B°ari ^  w

banainr _  wówczas możemy być go kolegi wypadł w Wili ie jaknaj- et reconr.u valable) r ul. Wielkiej Nr. 66 bursę dla mło- —  Ze sz k o ln ic tw a  I me.iszkc.e Le.rtner codziennie jest pizyjmoy-7 - '  wa-
nevrn: że i na gruncie komedjo^ynł okazalej. — (s) Z atw ierdzenie- statutu dzte*-, męskiej uczęszczającej do im. Sz. Konarskiego, chlubnie pro- 3 kom :ajf Kiedrzyńs.ne-
artv«ł& miary co Fe-tner, z najzu- To też publiczność me szczędziła Delegatura Rządu zatwierdź ła statut szkół średnich. Będzie 1o w całem wadzone w VTlme prz.e« lat wiele miteRd S S  ° « ok zuak°-J "  _ • . t  , o U n ,  o  o   s*_i f     nr iz,, ____............................................................................... i  ^  f^rrn im ipnia o / ' ^^Ierają okjaski Helena Pe-

kti r tylko i wyłącznie dla jego gry sooliiy wieczór teatralny szczerze u- sobie prawie wszystkich Tatarów znaj- mienną op.ekę, wpływ rnoramy i d o -  skiej Macierzy izkoinej, rozszerzone > ^a.szczesiiwszy z iudzi“.
wali nub!icznoś: ‘ drzwi amy&i oL- komentował wszystkich. dujących się v Poisce. moc w naukach- VVszystko to prze- w szkołę poc.zątKową oiai dzieci od 4 -  Pierwszy noranpu «
namy“. Gościna Fertnera w Wiln.e roz- — (s) P o d w y ż s z e n ie  u p o s a ż ę -  rr.aw.a za tem, że napływ kandyda- do 11 lat pad naewą „Dziecko Pol- kalny. w  dnu-. dzisicTz-ym o ,v?«no'w°-

Lzekaj.ny cierpliwie. Jak słychać, poczęła się pod jaknajjas.tiejszą n ia  p r a c o w n i k ó w  k o m u n a ln y c h ,  tów do Bursy oowimen być liczny. skic“. (Opłata w "raedszkoiu 20 zL Pr- v patrzę Polskim'rozpc cz-na siVrvk?
'ainie w takiej typowej zwarjowa- gwiazdą. Rady miejskie Wilejki i Trok uchwa- Rodzice dbający o dobro swych sy- m.). Grupowanie dzieci rozpoczn ę się PoraY* *  mneytzntrch 1 cfcerowyeli.

,ne 3f sie ma nam, meazać się w Cz, J. lity zwrócić się do Del. Rządu z nów, w i n i  umieszczać >ch stanów- lo  września r. b. Zapisy na mejscu tki o p e w ^ ^ s T o  POra'nu artys-
Lutn'. G ekawa oęazie rzecz stwier- ptosbą o zezwolenie, na mocy odnoś- czo w Bursie Polskiej Macierzy Szkol- od 9 września: naprzeciw Zarządu jg&wska, óągfc w y b i™ slrzypek 5 . ° ™ ^ " '

\



S Ł O W O Nr 202 (910)

wicz. Akomp. T . Szeligowskiego^ Program 
zawiera cenniejsze arje z oper, „Bal Masko­
w y ", „Sam son i DaM la", „W erth er", oraz 
utw ory muzyczne: Sarasate, W ieniawski i 
inn.

C eny m iejsc najniższe od 75 gr. G orą­
co poiecić naieży oóranki kształcące opero­
we ; mnzyczn. młodzieży nasze; i jatonaj- 
szerszym  warstwom społeczeństwa.

WYPADKI 1 KRADZIEŻE.

—  W s p ó l n i k  „ R y s ia '1. Dn 2 b. 
c jo d z .  3 będących w patrolu w 
oucnudzit* N.. 2 w zaśc. Właziszki 
pcw bwiędańskiego posterunkowych 
w y  .zelił z obciętego karabinu ro­
syjskiego 15 retni Michał Łukjanow. 

Lusjanowa wraz z karabinem are
s ow ano i doprow adzono do p o ­
steru n ku.

- — 'anow zeznał, iż karabin otrzy­
mał od bandyty Rysia.

~  f  ° ^ r- W e wsi Rudziszki te jże  3gm . 
powstał pożar łaźni na szkodę Apolona 
Alerka. Straty wynoszą lOO zł.

-  K r a d iie ż e  K. Andrzejewskiej (Zam­
kowa 11 m. 19; skradziono 2 - fuira, oraz 
biet znę na sum ę 3000 złJ

W. Frankiewiczowi (Klonowa 17) 
skradziono 500 zł. gotów ką.

— B. Knrsewieżowi (Gdańska 6) w pi­
wiarni K. G .eorojcia Jagiellońska ul. skra­
dziono 35 dcl. amet.

— P. Arkowiczowej Beim ont 2 skradzio­
no kilka sztuk gęsi wartości 160 zł.

— R a b u n ek . Dn. 4 brn. o g. 12 m. 40 
w pobliżu domu Nr, 20 przy Ot. Śniego­
wej został napadmęiy przez dwuch niezna­
nych osobników Antoni Waszkiew.cz Śniego­
wa 22 m 6, z kiórych jeden uderzył go tak 
silnie w pierś, że s racił przytomność. Po 
odzyskaniu przytomności Vt aszkiewicz stw ier­
dził brak 95 zł. zrabowanych z kieszeni.

— S trz e la n in a . Dn. 5 bm. i g. 2 na

litrów. Okręty zostały aresztowane, 
wyżej zaś wymienione osoby osadzo­
ne w więzieniu szawelskfem. Później 
Stosch i Gaffke zostali zwolnieni z 
więzienia za kaucją pewnegó gospo­
darza z okolic Kretyngi, który zasta­
wił swe gospodarstwo za sumę
40.000 litów przy pośrednictwie ad­
wokata prywatnego Spugisa.

Śledztwo wyrażało, i e  wspomnia­
ne okręty juz od kilku lat zaopatrują 
rybaków w Połądzie w  przemycany 
spirytus. Stosch nawet opracował 
p ojeKt umowy między przemytnikami. 
Według tego projektu wszyscy prze­
mytnicy i dostarczające spirytus okrę­
ty musiały wnosić procentowe wkła­
dy od obrotu zaufanej osobie.

Po zbadaniu sprav'y rząd posta­
nowił okręty wiaz z ładunkiem skon­
fiskować, Rermtra zaś i Diuvens‘a 
skazać na 4 miesiące więzienia, zali­
czając 2 miesięcy więzienia prewen­
cyjnego oraz nałożyć na Bermera 
55.533.380 Iiłów kary pieniężnej i na 
Duivens‘ea 59.000 litów. W  razie nie­
zapłacenia tej kary trzymać ich w 
więzieniu ó miesięcy.

Ponieważ Stoscn i Gaffke przed 
sąd się me stawili sprawa o osobis­
tej ich odpowiedzialności została wy­
łączona do ich wykrycia; kaucję zaś 
postanowiono skonfiskować. Otto Eirt 
został unlewininony. (E)

O F I A R Y .

wm ^ e m m m m m m m ®  w y j a z d

©  SPÓŁDZIELNIA ROLNA KRESOWEGO  

®  r?. q  ^  ZWIĄZKU ZIEMIAN G  o ,
Z a W A L N A I  telefon b iura 1 - 4 7 ;  BO C Z N IC Y  4 - 6 2

POLECA:

O H O R 2  Y!
Dbajcie o swoje zdrowie!

Słynne w całym świecie

Zioła z g ó r  HARCU Dra L A U E R A

O W I E S
ZYTO
M Ą K Ę  żytnią i pszenną
S Ł O N I N Ę
C U K I E R
SÓL

«
®
m

©

3

do W a isz a w y  zFyte  
czny.

Za nadesłaniem  zł. 5 — udzielamy wyczer­
pujących informacyj c  stanie spra^” petenta 

M inisterstwach, wszelkich Instytucjach
Państw ow ych, samorządowych, prywatnych 
oraz wszelkich informacyj z dziedziny prze 
m ysłu, handlu, rolnictwa i finansów. W in- 
dykujem y w eksle i sumv wszelkiego rodza­
ju  zobowiązań. Biuro Zleceń, W arszawa, 
Zórawia 47 mieszkania 14. T e ie f. 306 —77“

D.
Doktór

Zeldowicz
Kobie ta-lekarz

Zofja Zeldowicz
Przyjęć. 9 — 1 i 5—8 j 12— 5. Chor. kobiece, 

oraz spec. weneryczne, moczopłciowe i skórne 
ul. Mickiewicza Nr. 24 (obok bot. Brisioi

u 1. Archanielskiej przytrzymano W acława 
  ,€hSawicza i N ikocem a Grzebieniewskiego.kiórzy 

cęuąc w sianie nietrzeźwym urządzili sobie 
strzelaninę z rewolweru syst. Mauzer.

— P u s z c z a n ie  w o b ieg  fa łsz . 5 0  
grosz Dn. 4 bm. o g. 9 na rynku Zarzecz­
nym przytizymano Fre jd ę Zarię Sofjana 15 
która asiłow ała puścić w obieg 0 szt. fałsz^ 
50 groszów tk

Na b ied n y ch , p o zo sta jący ch  pod o- 
p ieką  S to w a rz y sz e n ia  P a ń  Św  W in c e n ­
tego a  P au lo . Ku uczczeniu ś. p. Tekli z 
Parczewskicn Pietraszkiew iczow ej, drogiej 
ciotki, Konstanty i Ma^ja z Wendorffow B u ­
kowscy zrotycą dwadzieścia.

Zalecane przez najsłynniejsze powagi lekarskie, jak prof. 
Berlińskiego Uniw ersytetu Dr v. Leyden, Dr. H cehiloetter, 
1 >ra Martin i wielu innych wybitnych lekarzy, którzy stwierdzi­
li, żc zioła te są niezastąpionym środkiem przy chorobach po­
chodzących z zanieczyszczeni i zgęszczenia k wi.

Zioła z gór Harcu Dra Lauera radykalnie nsuw ają wszel­
kie clerp>enia żułądkowe, cierpienia w ątroby, cierpienia 
nerek, kamienie żółciowe, cierpienia hem orroidaine, reum a­
tyzm, artretyzm, bó 'e głow y, wyrzuty i liszaje.

Z ioła z gór Harcu Dra L auera pobudzają apeiyt i tra­
wienie i przy skłonnościach do obstrukcji są  zarówno pra­
ktycznym i skutecznym środkiem przeczyszczającym.

Zioła z gói Hmcu Dra Lauera zostały nagroazone na 
w ystaw ać.. le'<arsntch najwyższcint odznaczeniami i złotemi 
medalam" w badenie, Berlinie, Londynie, W iedniu, Pa yżu ’ 
wielu innych miastach

Tysiące pwdz.ękowań i uznań za skuteczność Ziół Har- 
ckich oirzymcl Dr. i_auer od osóo wyleczonych.

Cena pół pudełka A. 1,50; podwójne pudełko zł. 2 ‘50. 
Sprzedaż w ap chach i składach aptecznych.

U w AGA'. W ystrzegać się  bezwartościowych naśla- 
uownictw! u .ż u e  oryginaine pudełko, zaopatrzone Nr. 
43 wg. rej. W . Ministr. Zdrów, Publ.rz.

Reprezentant na Polskę: J ó z e f  G ro ssm a n , 
W A R SZ A W A , C h m ie ln a  L . 49.

Wielki proces przemy­
tników w Kiajpedzre.

W  tych dniach szawelski sąd okrę­
gowy roztrząsał w Kretyndze spra­
wę dwóch okrętow gdańskich „Ma- 
taja“ i „Windsbraut". Do odpow.e- 
dzialnośc! zostali pociągnięci kapitan 
„Malaja" Jerzy Stosch oraz będący z 
ntm na okręc!e Fryderyk Gatfke i 
Maks Diuvense wraz z kapitanem 
„Windsbraut" Brunonem Bermerem 
i jego oticjalistą Ottonem Birtem.

Okoliczności sprawy są następu­
jące;

Dn. 5-go maja 1925 r. o godz. 
3-ej nocy naczelnik Kłajoeazkiej po­
licji państwowej Ignacy Mastejkis za­
stał na morzu m.ędzy fo łą g ą  i rzeką 
Święta o 6 mil morskich od brzegu 
okręty „Malaja" ł „Windsbraut", kto- 
ie nie miały żadnych ustalonych dla 
okrętów dokumentów i były nałado­
wane spirytusem, tytuniem, czekoladą 
i innemi iowarami. Najw.ęcej znale 
z ono soirytusu, gdyż około lO.OOu

GIEŁD A  W ARSZAW SKA.
o  W rześnia 1925 r.

T ran z .  S p rz e d .  K upno
D ew izy  i wali
Dolary 
Belgja 
H o.andja 
Londyn 
Nowy-York 
Paryż 
Draga 
Szw bjcarja 
Slokholm 
Wiedeń 
W iochy

Powiatowy Komitet Budowy Domów Urzędniczych 
w Nowogródku ogłasza

Przetarg publiczny
na budowę jednego domu dwurodzinnego, na kolo- 

nji urzędniczej w Nowogródku.
Oferty należy składać w kopertach zapieczęto­

wanych opauzonycn napisem „Oferta na oudowę 
domu"... do dnia 14 września r. b. do godz. 12  w 
gmachu Starostwa, w którym to terminie nastąpi 
otwarcie ofert w obecności ewentualnie przybyłych 
reflektantów. Do oferty należy dołączyć kwit Kasy 
Skarbowej na złożone wadjum w v'ysokości 3 o/0: 
oferowanej kwoty.

Bliższych informacj1 udziela członek komitetu 
inż. I. Wolnik w godzinach urzędowych (urząd 
wojewódzki pokój Nr. 11), gdzie również wyłożone 
są odnośne plany i kosztorysy ślepe; lub też kierow­
nik budowy arch. Henneberg Tow. Rolnicze w 
Słonimie.

Komitet zastizega sobie prawo wyboru firmy.
Przewodniczący Komitetu (—) J. Jellinek, Starosta,

F okój
W

umeblowany fA lacz 
komtoriowym A wierzchowa

w kom ioruw ym  , - v  wyjeżdżona i dob- 
domu.Cem rum . W szy- .ze  naskukatia, ciem na- 
stkie nowoczesne w y-kasztanka 4 i pć l wer 
gody, całodzienne u-szki, do sprzedania 
trzym ane. Dogodne Zarząd majątku Rakh 
warunki. Dla 2 p„nów szek W. H o»\-alta 
lub małżeństw a. Gdań-poczta i stacia ko.ein 
ska 6 m. 8 od 12—8. >va Bieniakom e

Ni j s / k a n  b
z 2-3-ch 
pokoi z

kuchnią w rejonie Z a - vvce tnerino-preko- 
rzecza, lub Aniokolu SY nagiodzone 
potrzebne. Olerty do zeszłorocznej vvy- 
biura ogłoszeń „ju_ stawie w Lidzie dr 
1A N A “ Niemiecka 4 Br)rzedania Zarząd 

tal. 222. inajątku Rak liszek \V
Houwątią, poczta .

Da lu — 14 iciii' s : acia koie jow a 
wv rh n w _  pi ln.  m n k o n i e .

B ie -

g o t ó w k ę
h u t r z y m a n i e m  i

L I C Y T A C J A .

10 — 14 
wycnow. i 

chłop- 
ca

z pełnem utrzymaniem 
do w ynajęcia w rodzi­
nie lekarza. Zwierzy 
niec ul Moniuszki i9  

m. 2. i o ą z .  5 - 7 .  I gw arancją zwre ;u
 —-----— — u. w tej ze walucie i

lT lie - terminie, lokuje naj- 
[epiej p erw szy

w każdej wa­
lucie

P o t r z t D n e  

szkanie

luty:
5.65,

2 i.OO. 
227,65. 
27.25. 
5.60, 

26.30, 
6.70, 

193.,5 
151.97,5 

79.10, 
22.45,

NAJŚWIEŻSZY INFORMATOR O 
SPRAWACH SZKOLNYCH W 
W I  L E Ń S Z C Z Y Ź N I E

od 7  ao  1 4

5,67 5.63
2J,u6 25,94 BI

228,13 22'.. 16
27.27 27.23

5.61 5.67
26.36 26.24
16.74 16.46

10C.75 108.25
152.33 151.62
79.30 78 90 .
22.50 23.40

j t i . 1  J 2 i  S n

S Z K O L N I C T W A  
ZIEMI WILEŃSKIEJ

do Adminst, 

wa“ dla W.W,

DO NABYCIA WE WSZYSTKICH KSIĘ­
GARNIACH. C E N A  2 Z Ł O T E .

P a p ie r y  w a rto śc io w e .

Pożyczka dolarow a 61 —  — —
kolejowa 55.— 80.— 85.—

8 pr. pożycz, konw. 70.— 71.— —
5 pr. pożycz, konw. 43.50 —
4,5 proc. listy zasL 17.25 1 '.0 0  17.05
W arszaw, przedw. 15.— 14.75 14.90

CZYSTY ZYSK ZE SPRZEDAŻY 
PRZEZNACZONY NA ZAKUP BIB  
U O TECZEK DLA SZKÓŁ PO- 

WSZECHNYCH

Dnia 15 września r. b. o godz. 12 p. w Ma- p o k o i  nieuaieko 

gistracie m.  Trok odbędzie się publiczna licytacja na 

wydzierżawienie na termin 6 lat folwarku miejskiego 

Żuki, obszarem 98,83 ha, położonego o 3 kim, od 

miasta.

Warunki dzierżawy można rozpatrywać codzien­

nie w  kancelatji Magistratu w goazinach urzędo­

wych-

Dom Handl.-Kom. 
„Zachęta’" Porto­

wa ó-D. Telefon 
9-05.

zupełnie
śródmieścia. Oferty „ r, p ' , .,z nasz4 

-  przesyłką każdy może
,,SłO- otrzymać przedmiot 

wartości z ł .  7 2 .
Szczegóły w y?y łaPoszukuję mieszka­

nia 3 m korow ecop kojowego P rzed sięb iorstw o  
na A u toko .. Oferty ,ar .a low e

proszę skłauac do 
adm inistracji „S łow a" 
pod Łęczyński. „ H e k c r d “

Poszukuję pokoju du- .  p -i
żego bez mebli z Ł U L fK ,

Piotrkowska 37-

Zatwierdzone przez M inist. Spraw Wewn

Pierwsze Kuisy 
K o s me  t y c z n e

mDedr Marty Biernackiej
w W ARSZAW IE

W szelkie inrormacje: Koszykow a Nr 3 9 —2

C Z A S O P I S M O

„Wioślarz Polski*

OGŁOSZENIA

Qo ,:H  0 OJ
i do w szystkich pism w ychodzą­
cych w Wiinie i na prowincji
na najbardziej d o g o d n y c h  

warunkacłi przyjmuje

l UORt l
ReRlmtoe

S tefsn c 0iDliouskis§Q
w W I L N I E  

ul. Garoarska 1. Telefon 82.

Ważne dla Przemysłowców i 
Kupców.

D indykujemy szybko i tanio w obrębie 
W arszaw y -sleżności z protestowanych 
weksli i tytułów  wykonawczych. W indyka­
cja pod kierunkiem wytrawnych ptawniiców 
i sp ecja ln ego  aparatu windykacyjnego. Po­
lecam y uwadze prowincji. „W arszawski Dom 

Zleceń* Hoża 39 m. 18 telef. 245 —  70.

pośw ięcone sprawom

W I O Ś L A R S T W A ,  
Ż E G L A R S T W A  
i P Ł Y W A C T W A

Okazowe egzemplarze wysyła Admini­
stracja po wpłaceniu Zł, 2 na konto w 

F K, O . Nr. 6013

W a r s z a w a ,  K o s z y k o w a  7 te l .  2 3 0 — 8 5

koszu lk i. Spodenki
o r a z  — LT "

Pantofle  g im nastyczne

Dom 
Sportowy

D L A  S Z K Ó Ł
poleca w wielkim wyborze po cenie dos.ępuej

€*h» U inces ul.
V  i 1 n o, 
W ieUa Nr. 15

adm.
M. M.

, jło w a ‘‘ pod ,

( j - f  Matjan M i B m c k l  P i a w i n o
Adjunkt Kliniki Sytil.- znan'; j  zagranicznej 
Skórn ej Uniw. j .  B. tr ' ,P [awie nowe 

RO W RÓ C lŁ okaizyjnie J o  sprzeda' 
W ileńska 34. Hrzyjm. n ia’ Szm ta.na 7, (obok 

od 4 -  /. za w alne;) m. 4.
AltuszerKa

w .  s i m a t '  w s K a  S t e n o g r a f i i
przyimuje o d  godz. <3 Jprzyjmuje

9.
46. xru 6

( w pu d ełkach  z sitkiem ) 

I jed y n y  w yp róbow an y śro ­

dek u su w ający  bezDOWrotnie

Pot i niemiłą woń z rąk,  
i pach.n o g

Laborat. Chem. Farm ac.

„ ( i p .  K t w a l s k l " ,  W a r s z a w .

wyucza wszystkich 
bezpłatnie, listow­
nie: Instytut S te n o ­
graficzny, Warsza-
wu, Mokotowska 39

P R Z Y C H O D N I A
i IZ upu jem y.sp rzedaje- 

^  my fabryki, sklepy, 
domy, wille place,

dla az:eci szkół pow­
szechnych i średnich 
f W ie ^ a  3 —  2) wzne 
wiła przyjęcie chorych 

dnia 4 września.

majątki ziemskie szyb 
ko i na dogodnychi n a  b  „ „„
wat unkacF, Organizu 
jemy spółki akcyjne' 

^  firmowe z ogr. onpo 
0  w.edz. inne f td kie-’ 

ninkiein pierwszorzęd- 
^  nych ekonomisto-> i  

• prawników >Warszaw-
^ . s k i  D om Zleceń», Ho- 
^  ża 39 m. 18. W ytuL

In t e r n a t
dla uczni szkól średnich l'-w ?  W y­
chowawczo - O św iatow ego „P R Z Y ­
SZ Ł O ŚĆ "  po odrestaurowaniu i po­
większeniu lokalu, mozc przyjąć je ­

szcze kilku uc/ui.

Zarzeczna 5 m. 12.

C H R Z E Ś C I J A Ń S K I  S K L E P  T| 
J - ^ E O N A R D A  p I K | E L A  l

og ło szen ie i zacho w aj

I

ul. W I E L K A  2  W I L N O ,  ul. W IE L K A  2.
Świeżo otrzymane m aterja ly  na s e z o n  z i m o w y  
na damskie i męskie ubrania, płaszcze i pokrycia 

W Y S O K I C H  G A T U N K Ó W  
Krepy; Bostuny, Kamgary. G aberdyny,
Sukna, Ulstry, Diusze jedw abne i wełuiau ,

W ełny na suknie J B .a łe  bielizniane towary
Barchany i tlanele | K oce i chustki

C E N Y  N I S K I E .

Aktualne książki Wł. Studnickiego

Zarys z’em północno-wschodnich z tabtlami statystycznemi 4 zł. 

Współczesne państwo litewskie . . . 1 „

Zarys państw bałtyckich . . . . . 7 „

Stosunki gospodarcze oolsko-niemiecKie . . . 2.50

Dok med 
M ARjA

P e t e w i e z B W a
choroby kobiece 

w znow iła przyjęcia 
od g. 5—7 w. W.-Po-  
uulanka 14, m. 19,

. jr z y jr a ę  na mieszka- 
*  nie uczące się pa­
nienki. Opieka zap ew ­
niona. Lekcje muzyki, 
język  francuski. Uni­

wersytecka 4 — 6.
Swiętoizecka.

PENANG.
UL

Miraż.
Niemiec opuścił wrota portu 22 

minuty przed ukazaniem się jjsłońca. 
Ludzie Jberville ze wszystkich sił 
wioślarzy zdążają ku zatopionemu 
okrętowi rosyjskiemu, ku mieiscu 
gdzie przed chwila widać było 
Żemczug. Podporucznik T., który do­
wodzi łodzmmi, wyswobodzony od 
cieni okrętów nandlowycn zobaczył 
przed sobą wroga, który uciekał na 
wschód.

Obok niego widać było sylwetę 
inną: krążownik? torpedowiec?

Aież to Mousąuet. W ystawior.y 
na armaty, zarazibędzie zmasakrowany.

istotnie, nieprzyjaciel otwiera
o g e ń .

Potem nic nie widać.
Teraz okrzyki, jęki,nawoływania.Ło­

dzie są pośrodku rozbitków z.emczuga 
z którego steiczy jeszcze maszt z pod 
wody Po wodzie, pomiędzy plama­
mi od oliwy z maszyn p‘ywają iudz;e, 
pokryci krwią, pokaleczeni, często 
szczątki ciał ludzkich. Prawie wszys­
cy są naazy. Wciąga się za buitę 
kog » meżna, zwisca się morzu u- 
maiłych — ztledwie starczy miejsca 
dia żywych. Ratujący są czerwoni od 
zmęczenia. Oticer rosyjski opowiada:

—  Wsadzono nam dwie torpedy. 
Pierwszą w czasie jego  przyjazdu, dru­
gą za powrotem. Gd pierwszej salwy 
jego armat okięt zapalił się wszędzie. 
Gd drugiej torpedy pekł na dwoje.

—  Czyście strzelali?
— Tak, trochę, podczas diug:ego 

przejazdu, temi kanonierami kt&.zy 
pozostali przy życiu.

—  A wasz dowódca?
—  On jest ra  lądzie od wczoraj 

wieczór, jego żona jest w Penang *).
Łodzie są już pełne. Podporucz­

nik T. podnoś: głowę. Nieprzyjaciel 
już nie strzela. Ucieka. Niema ani

*) R aJa  w ojenna zeDrana w sierpniu 
1915 r. we Władywostoku skazaia dowódcę 
księcia L z. na trzy i pót ia .a  uwięzien-a 
na degradację wojskov.ą. W motynaCjach 
wyroku czytam y, że ksiąze Cz. polecił żonie 
swej aDy mu towarzyszyła wszędzie i żonę 
tę zabierał na pokład krążow uiia, albo wy- 
rawiai na okrętach handlowych. Podczas po­
bytu Ż em czag a  w Penang nie była  przest­
rzeganą żadna ostrożność w ojenna. W no­
cy nie była zorganizow ana należyta słnżba, 
arm aty były roz.adowane, torpedy nie Dyły 
przygotow ane. W szystkie ognie się. paliły 
,ak ;a czasów pokoju. D o w jd ca  okrętu i 
ó-cin jego  oficprów było jednocześnie ria 
lądzie. Przed swoim wyjazdem dowódca 
okrętu polecił cpprawda naoić arm aty zwró­
cone ka wyjściu z portu ale klucze od skła­
du amunicji zamiast być u zastępcy dowód­
cy były  poprosili zawieszone na jakim ś
gv.oźazm. Jeduym  słowem nic nie oyło 
przewidziane, nie gotowe,

znaku statku do którego strzelał. 
Dzień który już powstał oświetla u- 
ciekmiera. Ale miraż deformuje ter o- 
braz. Miraż powstaje: jest to wielka 
szara masa, która się oddala, od 
czasu do czasu wydaje r.ię być zu­
pełnie oderwaną od morza, jak g d y b )- 
skutkiem jakiegoś czarodziejstwa.okręt 
widmo zerwał związek z żywiołem, 
który go nosi. W  innych momentach 
obraz mirażu zbliżał się do prawdzi­
wej sylwety okrętu i stwarzał jakiś 
zamek potężny z basztami, któr“ po­
wstawały z mostków i z masztów.

Koszmar— wizja za dnia jasnego. 
Gbraz nierealny, który jednak zabija.

Wróćmy do rzeczywistości. Ł o ­
dzie dotarły do iberville, gdzie s ;ę 
oddziela tannych, którzy jęczą, od 
konających którzy rzęży. Lekarz o- 

rętowy i infirmjerzy zaczynają robotę.
Podporucznik F. podskakuje do 

dowódcy.
—  Komendancie! N:eprzyjaciei za­

topił Mousąueta kilkoma salwami.
Wszyscy słyszeli hałas, wszyscy 

pełni byli" niepewności. Głowy się 
odkrywają. Ale to już jest przeszłość. 
Rozrzewniać się należy kiedylndziej. 
Trzeba zorganizować pomoc dia ran­
nych Rosjan i zająć się Pistoletem, który 
powraca Bo oto Pistolet punktual­
nie o 6 mm. 30 zatrzymuje się przed 
/beivi)iem i kapitan fregaty C. htóiy

dowodzi małym torpedowcem zapy 
tuje:

— Gzy trzeb; wysłać T. S. F. do 
Mousąueta.

—  Niepofrzeba.— odpowiada A.— 
Mousąuet jest na dnie gdzieś na 
północny—wschód od nas. Wyjeżdżaj­
cie natychmiast, ratujcie rozbitków i 
przywieźcie ich tutaj. Będziemy w o­
łać. o krążowniki sojuszników. W 
nocy postarajcie się s torpedo w; ć 
Szwaoa. Informujcie mnie przez T.S.F. 
i sygnały.

Nic innego me można było po­
wiedzieć skoro Mousąuet był na 
dnie.

A właśnie straszno jest pomyśleć że 
Mousąuet n ie  b y l  n a  d n ie . Można 
było jeszcze temu zapobiec. Ale mi­
raż działa).

Miraż poiegał na tym, że Niemcy 
po wyjściu z portu zaczęli strzelać 
do szalupy portowej, kióra b ’orą za 
toipedowiec. Szalupa nie ucierpiała 
na tem lecz miraż ją przesłonił. Pod­
porucznik T. dla którego była ona 
francuskim torpedowcem, doniósł że 
Mousąuet zatonął.

I ten łańcuch iluzyj skazuje Mous­
ąuet na śmieić.

Godzina ó minut 25. Pistolet jest 
w crooze, w ubiorze wojennym. 
Lunety torpedowca szukają rozbitków 
Mousąueta, szukają Niemca. Otóż

okręt niemiecki. Zatrzymał się obok 
innego okrętu, prawdopodobnie han­
dlowego skoro nie słychać kanonady. 
Teraz jest jasno. Ale obrazy nie są 
wyraźne.

Czy Pistolet może ustalić tożsa­
mość okrętu mepizyjacielskiego?

Chyba, łak bo oto bandera o ko­
lorach niemieckich, oro sztandar admi­
ralski.

Wszyscy są zgoani. Tak to krą­
żownik niemiecki, admiralski, to Scharn- 
horst. Cztery kominy, duża wieżyca, 
wieżyca tylnia trochę niższa, sylweta 
dobrze znana. Jak można było go 
brać za Emden.

Godzina 6-ta minut 50. Pistolet 
donosi przez T. S .  F.: „Widzę Scharn- 
horst“.

Później to samo sygnałami: „To
jest Scharnhorst, cztery kominy, ban­
dera admiralska, zatrzymał parowiec, 
a teraz go przepuszcza".

Ciekawe, oio Pistolet jest na 
miejscu niedawnej kanonady, a nic 
nie pływa.

Żadnych szczątków, żadnego roz­
bitka.

Raptem okrzyk.
—  Wioać owa dymy naprawo od

Scharnhorstal
W spokoju jasnego ranka widać 

dwa dymy na hoiyzoncie. T o  w szy­
stko.

Jakiś handlbwiec zapewne.
Jedyny statek wojenny, kfóry 

móałb) sie tam znajdować, to Mous­
ąuet, a Mousąuet jest na dnie.

Tymczasem... cóz znaczą te bły­
sk'.,. te detonacje. Ależ to kanonadę, 
która się powtarza!

A przed dymami te przedmioty 
które błyszczą w słońcu i znikają w  
morzu. Aiez to pociski.

Jeszcze jeden skazany na śmierć
Niemcy strzelają i strzelają
Pistolet donosi przez T. S. F.: 

„Scharnhorst atakuje dwa siatki'.
T o rpeuowiec zdaża z całą szyb­

kością 12 węzłów. Na razie nie mo­
że jeszcze jechać prędzej, zresztą to- 
zbyteczne. Przejecnał dwie mile i dy­
my znikły. Widać tyiko okręt niemie- 
ck:. Widać go doskonale jak pędzi 7 
dużym pośoiechem. Pistolet wysyła 
T S. F: „Okręt sojuszniczy zd a jj  się 
zatopiony, kanonada skończona".

Na pokładzie mają nadzieję sie­
dzenia okrętu niemieckiego, aż do 
chwili pomocy. Wszystko może być 
dobrze o ile fcędzte pogoda, próżne 
nadzieje. O  9-ej chmury nadciągają 
od wscnodu Deszcz przesłania wi­
dok.

O 11-ej znów się wyoogadza. A'e 
już nic ,ue widać.

Według Klaudiusza Faerr'-er.
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